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miesięcznie l  / t r  35  rn t kwartalnie 4 z,
półrocznie 8 złr., rocznie 1(5 zlr. ’
noszenie do domu dolicza się 15  cnt.

miesięcznie.
P owincji i w całej munarchji Austro-Weg.:

mies^cznie I  zJl,  7o & f i

półrocznie 10 zlr., rocznie 20 zlr.

8r pojedy®czy 6 cnt. na prowincji 10 cnt.
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wychodzi codz-enre o godzinie 8 rano.

Cena ogłoszeń:
Za wiersz petitowy, lub jego miejsce, za 
pierwszy raz 10 cnt., za następne po 5  cnt. 
Drobne ogłoszenia zwykłym drukiem po 2  cnt. 
od wyrazu, tłustym drukiem po 5 cnt. od 
wyrazu. Minimum ceny drobnych ogłoszeń 
25 cnt. „Nadesłane" 20 cnt. od wiersza.

Adres dla telegramów:

„KURIER POLSKI1* —  KRAKÓW
Rękopisów Redakcja me zwraca.
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Kronika krakowska.
K alendarzyk la n a *  i zebrań pnblicznyóh.
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W  obrazy swe wlewał przedewszystkiem  poe­
zją, po ziemi stąpać nie lubił. Idealizow ał! 
oto słowo najlepiej określające jego a r ty s ty ­
czną działalność. Idealizow ał typy, sceny, 
miejsca działalności. Nie dla tego, żeby bro 
ków Inb wad nie dostrzegał, nie, jedynie dla 
tego, że chciał takiem i je  widzieć... p rsg n ął 
żeby takiem i były. Cały szereg  płócien pozo 
stałych nosi znamię poezji idealnej, wzbijają 
eej sig wysoko ponad poziom, po którym  zw y­
kli śm iertelnicy stąpają. Z obraz.ów Gotlieba 
jierw sze miejsca za jm ują: „Szajlok i Jossy- 
k a ,“ „U rjbl Acosta i Ju d y ta "  i niedokończo­
ny obraz p. t  „Żydzi w synagodze".

W e w szystkich tych płótn&uh dominuje ko­
lory t, przypom inający siłą  swoją mistrzów 
klasyków , rysunek szlachetny, pojęcie idealne 
prawdziwie. S tanąw szy przed obrazem G otlie­
ba, nie wiadomo co podziwiać, czy potęgę ko­
lorytu, czy wyraz głów, k tóre przedstaw iał 
a rty sta . Oczu takich jak ie  Gotlieb malował, 
tych istnych kopalni myśli, nib spotka się 
prawie w m alarstw ie, a w życiu tem bardziej. 
Oczu tych, widząc raz —  nie z.aporaioa się 
nigdy Pam iętam , M aurycy Gotliob, bawiąc w 
Krakowie, wymalował p o rtre t siostry , jednej 
z głośniejszych arty s tek  dram atu —  portre t 
wypadł uderzająco podfbcy, jedne oczy ty l­
ko, pomimo pozornego podobieństwa, uczynił 
takiem i, że gdyby w rzeczyw istości można by­
ło spotkać tak ie  —  w siłę czarów uwierzyć 
nietrudnem by było. A p o rtre t jego przez nie- 
goż malowany, (znajdujący się w Muzeum na 
rodowem —  dar A K ryw ulta) —  czy to nie 
zapowiedź m is trza?  Gotlieb miał la t dwadzie­
ścia zalewie jak  ten p o rtre t malował.

Śmiało też rzec można, że ze śmiercią Mau­
rycego Gotlieba sz tnka rodzim a strac iła  je ­
dnego z prawdziwych kapłanów. A gdy do­
damy, że Maurycy Gotlieb ukochał całą siłą 
swych piersi ciemię polską, że był jej oddany 
krwną i duszą, —  to w tedy powiedzieć mo­
żemy, że Polska w Gotliebie strac iła  w ierne­
go syna.

J a k  obawiał się M aurycy Gotlieb, żeby go 
cudzoziemiec nie zaliczył do obcokrajowców z 
powodn brzm ienia nazw iska, niech posłuży za 
dowód to, ie  na obiazach do podpisu dodawał 
zaw sze: z D r o h o b y c z a  (tam  się urodził).

W  hiatorji sz tuk i tak ich  Gotliebów nie wie­
lu posiadamy, w histo rji narodu naszogo ta ­
kich Gotliebów naliczyć zaledwie paru byśmy 
potrafili! To też słowa, które zostały wypi 
sane na skromnym gianitow ym  pomniku, a 
k tóre wczoraj z za całnnn okazano licznie 
zgrom adzonej publiczności, słusznie się pamię­
ci poety -artysty  należą

„B arw am i pisał podniosłe pieśni 
„D ła braci których miłował,
„śm ierć go wydarła św iatu zawcseńnie, 
„Św iat pamięć o nim zachował".

P rzed  pomnikiem przem awiali pp.: Feldman 
w im ienia kom itetn, prof Łuiszczkiewicz za 
profesorów i artystów  m alarzy, (k tórzy  mó­
wiąc nawiasem świbcili swoją nieobecnością 
z w yjątkiem  pp. prof. Cynka, Koniuszki i 
D ietrycLa), następnie w imienin młodzieży hołd 
pamięci a r ty s ty  złożył akad Sńsser. Na na­
grobku zawieszono wieniec od „C zytelni sta- 
rozakonnej młodzieży handlowej". Chór szkoły 
n trzym yvanej z fundacji bar H irscha od­
śpiewał „B eati u, r tn i“ Mendelsohna.

Ze św iata literackiego obecni byli pp.: Ba 
Incki, Gawalbwicz, Borkow ski i wiele innych 
osób.

Uroczystość odsłonięcia pomnika zakończyła 
się o wpół do 12  przed południem (j. ł.)

Skutkiem zniesienia mostu wojskowego pod 
\Vawelem, spółka złożona z obywateli, wnio­
sła już podanie do N am iestnictw a o p ^w o le­
nie wprowadzenia na W isłę s ta tku  parowego 
„M ncha" celem ułatw ienia komunikacji pomię­
dzy lewym brzegiem rzeki a Dębnikami

Unia lulrefska. Zaw iązał się kom itet oby­
watelski celem uroczystego obchodn w mie 
ście naszem rocznicy połączenia L itw y z P ol­
ską w d. 5 lipca b. r.

Zjazd kolegow, k tórzy  w r. 1882 opuścili 
gimnazjnm św. Anny, odbył się wczoraj w na- 
szem mieście. Z 26 cin abiturientów , k tórzy 
złożył' wówczas egzam in do jrzałości, s ta ­
wiło się wczoraj 16 i ci po odprawionem w 
kościele św. A nny przez dwóch Kolegów na 
bożeństwie, dzień ten poświęcili wspomnie­
niom chwil spędzonych wspólnie na ławie 
szkolnej.

Z Kaźmierza śalą się katoliccy nauczyciele, 
ie  w uroczyste święto zmuszeni byli w go­
dzinach przedpołudniowych do odbywania e- 
gzait.iiów  pryw atnych w tutejszych szkołach 
Indowych.

Z ulicy Wiślnej dochodzą nas skarg i, że 
mieszkańcy tam tejsi skazani są na bezsenność 
z powodu burd ulicznych, krzyków , kłótni i 
bójek noc w noc niemal do rana tam prowa 
dzenych. Isto tn ie  szynków na tej ulicy je st 
aż cztery  a zastępy hałaśliw ych lunatyków  
bezpietznie dokazywać m o g ą , bo policjanta 
n ikt tam  nie zobaczy... P ized  pain  dniami do 
jednego domu przy ulicy Gołębiej dobijało się 
kilkn młodzieńców do bramy od 1 1  do l l :,/4 
w nocy tłukąc i hałasując jak  horda T a ta ­
rów, wkońcn laskam i rozbili oszklenie bcamy,

a n ik t nie przeszkodził im w tej miłej za­
bawce.

Ćwiczenia publiczne szkół średnich w  „So­
kole''. S tąp o  zebrało się publiczności w dniu 
wczorajszym na p lac t „Sokołt." na popis uczni 
Tow arzystw a —  a szkoda wielka. Popis to 
był ze wszech miar ciekawy. Młodzież wy­
kazała ewój dorobek sił i zręczności, jakie 
p rzybyły jej podczas ubiegłego roku szkolne­
go. R ezultaty  św ietne, a naw et rzec można 
z d u m iew a jąc e ... Popis to był prawdziwy. 
Ćwiczenia wspólne wykonane pod wodzą p. 
Rucińskiego przekonały na wstępie, że ma 
my do czyuienia z młodzieżą karną, sumienną 
i pojętną Ćwiczenia ua przyrządach w ykazały 
zręczność , siłę nczni, a jak  naprzykład n Ma- 
rjanka D ąbrowskiego, zapowiedź przyszłego 
a tle ty . Chłopak la t jedenastu, dw unastu może, 
w alczył o pierwszeństwo z najstarszym i i to 
w najtrudniejszych ćwiczeniach, — spraw .edli- 
wość każe przyznać, że w nipjednem odniósł 
tak  upragniony tryumf. Pierw szą nagrodę (pa­
ra  rapirów ), za ćwiczenia na drążkn otrzym ał 
p. H ubert S tanisław , d rugą (łańcuszek sokol 
ski do zegarka), p. D ydach Tomasz ; odzua- 
c z e n i: np. W ojtyczko Ludw ik, Sokołowski T a­
deusz, K łębkowski Zygm unt i Dąbrowski M ar- 
jau . P ierw szą nagrodę za skok w dal w ziął 
p. C hristelbaner Ludwik (Pam iętnik Sokoła 
lwowskiego), a d rugą Minasiewicz S tanisław  
(spinka srebrna z orłem polskim), a trzeba dodać, 
że SKok wynosił 4 met. 60 ctn. Podczas ćwiczeń 
p rzygryw ała „H arm onja". Chór „Sokota" po­
p isyw ał się dw ukrotnie z prawdziwym sukce­
sem pod wodzą dyrek to ra  swego p. Deca. O d­
śpiewał zaś: Nowakowskiego „W isłę", Dnnie 
ckipgo „Pieśń żo łn ierską", MSnkeimera „Hej, 
tPsacza dziatw o"; za drngim  w ystępem : Giog: 
„H asło" i „O zm rekn", na zakończenie En- 
gelsberga „R zeczkę".

Sędziami popisów nczni b y l i : pp. Haczew- 
ski, naczelnik „Sokola" p. K icińsk i i p. Zwo 
liński. Z zapadnięciem 7mrokn o dziew iątej 
godzinie opuściliśmy pobojowisko, wynosząc 
jak  najkorzystniejsze wrażenie z ćwiczeń, a 
dla nauczycieli prawdziwo U7,„«nie

8 a krupówttach w  Zakopanem u trzym y­
wać będzie togo roku jak  w latach poprze­
dnich, sklep z kw iatam i, owocami i doboru w e- 
mi jarzynam i p. Korol F reege właściciel z a ­
k łada owocowo-ogrodniczkgo w K rakowie Go­
ście zakopańscy przyjm ą niew ątpliw ie z ri.do 
ścią tę wiadomość, & mamy nadzieję, że p. 
F reege  ze swej strony  dzielnie się spisze wo­
bec ziomków, k tórzy  ze wszystkich stron spie­
szą w czarowne T a tr  okolice.

( .o w e  o b ra z y . Na w ystawę T ow arzystw a 
sztuk pięknych zakwalifikow ano na ostatniem  
posiedzenia następujące prace naszych a r ty ­
stów do w ystaw ien ia : p. Damazego K. „S zara 
godzino", p. Mycielskiego Ja n a  „K rajobraz", 
•ara Milewskiej „M edaljon niew iasty" i „Me- 

daljon chłopczyka", p S tyk i Ja n a  „ P o rtre t 
m ężczyzny", p.  Sawiczewskiego „M urzynka" 
i „R ekonesans", pani Szczanibckiej M. „Me 
daljon n iew iasty", p. Pełczyńskiego „N a pa­
stw isku" i „Z nad brzegów Isa a ry " , p. Roz­
wadowskiego „A m azonia" i „S tudjum " — i 
p. T onJosa akw areię p. t. „M otyw z Kazi 
m ierzą".

O nowościach tych pomówimy obszerniej w 
jednym z najbliższych numerów naszego pi­
sma.

R o c z n i c a

Podżegana przez Mosfcwę, Turc-ię i T a ta ­
rów Kozaczyzna, nie przestaw ała napadeć na 
Polskę. Powodzenie, którego doznali kozacy 
w dwu pierw szych wojnach, nznchwalało tłn  
my, które bantem zagrażały  Chmielnickiemu, 
jeżeli trzeciej nie rozpocznie wojny. Jakoż w 
r. 1651 wybuchła trzecia  wojna kozacka. W oj­
nę tę  prowadzono z obn stron  z największem 
wysileniem, gdzie już nie o mniejszy lab wię­
kszy wym iar wolności, ale o zniszczenie stro  
ny drugiej chodziło Chmielnicki, postępując 
ceraz dalej w odstępstw ie, niemal wszystkich 
sąsiadów Polski c ta ra ł się na nią poruszył, 
zami.rzyj jnż o monarszem stanow isku dla sie­
bie i poddał się T urcji, przyjm ując od su łtana 
kaftan hołdownika. Chan krym ski, basza Sy- 
lis try i, hospodarowie wołoski i m nłtański o trzy ­
mali rozkaz spieszenia z pomucą kozak ,m, 
patryarcha carogrodzki zaś p rzysła ł miecz po 
święoany. Chmielnicki uczynił jeszcze w ięcej; 
rozesłał bowiem 2000 tajnych agentów , aby 
w całej Polsce podburzyć przeciw szlachcie 
chłopów, k tórzy  też rzeczywiście w wielu miej­
scach Małej i W ielkiej Polski, najgroźniejszy 
na PodLalu pod K ostką Napierskim , bunt pod­
nieśli.

Mimo to rzeczpospolita, k tórej ty lko  papież 
miecz poświęcony przysła ł, okazała się jeszcze 
silniejszą. BHnty chłopskie na zachodzie s tłu ­
miono bez trudności, N apierskiego stracono 
Wojnę zaś kozacką rozstrzygnięto  trzydniow ą 
wielką bitw ą pod Beresteczkiem . W zięło w niej 
udział 100.00') pospolitego ruszenia, a 350.000 
kozaków, hordy ta tarsk ie j i chłopów. Chan 
poniósł klęskę i rozwścieczony o p ^M ł pole

bitwy, wlokąc z sobą gwałtem  samego Chmiel­
nickiego. Skutkiem  tegu tabor kozacki otoczo­
no, a gdy s ę  w bezład:lą rzucił ucieczkę, w 
części wysieczono, dnia  30 czerwca 1651,

Haiendcfi-jk Dziś; św. Em ilji i św. Lucyny; 
jntro św Teodoryka k. i Teobalda p.

Ostatnia poczta.

Po burzliwej scenie, opinanej wczoraj, Ra­
da państwa oaiawiaia w dalszym ciągu § 3 
przedłożenia o przemyśle budowlanym.

Sprawozdawca E x n e r  już poprzednio 
sformułował wniosek swój w tym duchu, ii 
„ministerstwo spraw wewnętrznych w poro- 
zumieiru t  ministerstwem handlu, i za ze­
zwoleniem odnośnego wydz ałn krajowego 
postanawia, które miejscowości msją zostać 
wyięte z pod ogóluie obowiązujących przepi­
sów. We wszystkich innych miejscowościach 
majstrom murarskim wolno być ma na wła­
sną rękę wzuosió zwykłe budowle Budowle 
monumentalne wzuoszoue być muszą pod 
kierownictwem budowniczego".

Z u c k e r  wita radośnie wniosek E inara 
i uważa go za swój własny. Radby wprowa 
dził parę drugorzędnych zmian W stylizacji 
proponuje zmianę o tyle, iż ustawa wyraźnie 
ma orzekać, .akie prawa przysługują maj­
strom murarsk’m w miejscowościach w yję 
tych i. pod ogólnych przepisów. Majster mu­
rarski^ w takich miejscach ma prawo samo 
dzielnie wykonywać wszystkie roboty wcho­
dzące w •'akres fachu murarskiego.

Wniosek W:dman» stanowiący, iż wydziały 
krajowe mają głos tylko doradczy, ubliża au- 
toDnmji. Wydziały Krajowe są pozytywnemi 
instytucjami politycznemi, których orzeczenia 
w każdym ra^ie mieć winny moc prawuą.

7  » 11 i n g e r w odpowiedzi Plapparta cny ta, 
iż Plapparr zabierając głos na posiedzeniu 
komisji przemysłowej, mówił na własną rękę, 
bez upoważnienia mimslra, czyni wniosek 
prawi-' identyczny z wnioskiem Exnfra.

Z pomiędzy mterpclacyj, jakie z kolei 
przyszły na porządek dzienny, zasługuje na 
uwagę interpelacja posła Schneidra w spra­
wie podwyższeń a  należytości stemplowej na 
świadectwa szkół średnich z 15 centów na 
1 zlr.

W podkomitecie komisji prasowej wniósł 
J  a o q d e s projekt zreformowanej ustawy 
prasowej. Projekt określa przyszłe ustawoda­
wstwo tylko w zarysie. Zasługują na uwagę: 
zniesiunie kaucyj, zniesienie stempla dzienni- 
kari kiego, przy czem od 1 stycznia 1893 r. 
dc 1 stycznia 1898 r. obowiązywałby stem ­
pel pięciorako uiższy od obecnego. Byłby to 
okreR przejściowy. Kolportaż ma byó konoe- 
Rjouowaną przez miejscowe władze policyjne. 
§ 19 ustawy prasowej uledz ma zmianie o 
tyle. iż wydawnictwu wolno będzie odmówić 
zamieszczenie sprostowania faktycznego, ale 
obowiązane przeprowadzić dowód prawdy, je ­
śli odmowa uastąpiła ze względu na stronę 
faktyczną oprostowania, a me np. stronę sty­
listyczną. Systim konfiskat ma zostać uregu­
lowany. Wniosek wylicza wypadki, kiedy 
konfiskata w drodze reuursu zostanie usunię­
tą, państwo ma obowiązek wynagrodzić straty 
poniesioue przez wydawnictwo, chociażby na­
wet konfiskata była w pierwszej instancji 
przez władze sądowe zatwierdzoną. W końcu 
wniosek wzywa rząd, ażeoy w początku naj­
bliższe; sesji parlamentu wmósl przedłożenie 
prasowe, w rszie przeciwnym uczyni to ko­
rni “ja prasowa na własną rękę.

Praska rada miejska nadeśle na ręre pre­
zydentów miast Lunpwilu, Nancy, Lwowa i 
Krakowa u r o c z y s t e  p o d z i ę k o w a n i e  
za g o ś c i n n e  p r z y j ę c i e ,  z jakiem spo­
tkali się w rzeczonych miastach wysłańcy 
czeskich „Sokołów",

W Taborze odbył się w i e c  m ł o d o c z e -  
s k i .  Przemawiał Altons Stiasuy, znany przy- 
* ćdea partji chłopskiej, ostro krytykując po­
litykę klubu młodoczeskiego w Wiedniu. Na­
rzekano ua staroczechów. iż zaduwalniają się 
okruchami, ale młodoczesi nie przyuoszą ns- 
węt okruchów. Nadszedł czas, kiedy polityką 
Cz chór'' byó winna bieruośó polityczna. Po­
dobnie jak przez trupy złych jenerałów kro­
czy armja, tak i młodoczechów oczekuje los 
nie lepszy. Polemizował ze Stiasnym poseł 
Lang, usiłując bronić rrlodoczechów. Wiec 
przyjął wkońcu rezolucję wniesioną przez 
Stiasnego, zalecającą młodoczeohom położenie 
szczególniejszego nacisku na sprawę prawa 
p:ństwowego i pizyskame dla tejże myśli 
staroczechów i szlachty feudalnej.

Duże wrażenie robi we Francji agitacja 
antysemicka podjęta osobliwie przez Dru- 
monta w dzienniku Lihre parole• Librę pa­
role wykryła, iż z pomiędzy 300— 400 ofice­
rów armji trancuskit-j, pochodzenia żydow­
skiego niestosuukowo wieln zdołało uzyskać 
wygodne i intratne posady w ministerstwie 
wojny, administracji wojska, warsztatach wo­
jennych i t. d. i t. <1.

Jeden z wymienionych pułkownik Cromieu* 
Foa wyzwał Drumonta aa pojedynek. Wobec 
tego La maże, autor artykułu, oświadczył, iż 
pominięcie go jest obrazą i wyzwał ze swej 
strony pułkownika Cremk-ux Foa Sekundanci 
Lamaze’a Morćs i Gućria nie mogli odrazu 
odszukać Cremieus Foa, ton bowiem byl w 
podróży, udając się po zakupno koni. Poje­
dynek nie doszedł do skutku, pouiewań La- 
m^ze wykazał, iż lmormacje swe zaczerpnął 
z kół wojskowy-.h. — Sekundanci obustronni 
powzięli uchwalę za tać  protokół, nazajutrz 
jedn P  gazety tekst dosłowny opublikowały 
O złamanie słowa honoru pod^irzyw ,no Mayera, 
jednego z sekundantów Cremienx-Foa, i to 
było powodem pojedynku Mores-Mayer, za­
kończonego, jak wiadomo, śmiercią Mayera. 
Librę parcie wykaiala również, iż słynny de­
fraudant Arton zowie się Aaron i est ay- 

am Ten Aaron nakłonił Leguaj a, swego 
wyrobnika do zrealizowania mu za 5 milio­
nów weksli, wystawionych ua imię firmy Nn 
bel, poczem ulotnił się Leguay stawni Bię 
Ram w gmachu prefektury i złożył cały swój 
majątek w kwocie około 700.000 fr. w celu 
częściowego przynajmniej naprawienia zrzą­
dzonych szkód.

W toku ż a r i  i w e j p o l e m i k i ,  jaką to­
czy od kilku dni prast uiemieckc z wiedeń- 
skienr oświadczeniami ks. Bismarka, żąda 
Eorddeutsche Allr/emeine Zeitung nie wymie­
niając- wprost księcia, ażeby ci, którzy rzn 
cają się na nieudolność rządu, okazaną rze­
komo w sprawie trakta1 u cłowo-handlowego, 
oświadczyli wyraźnie, iż msiją na myśli Ca- 
prlv. ege. Rząd nie może obecnie usprawie 
dliwić się przed opiują, nie mając prawa o- 
głaszać dokumentów dyplomatycznych, ocze 
kuje wszakże ze spokojem wyrokn p to inności

Balisbury ogłosił m a n i f e s t  i m i e n i e m  
k o n s e r w a t y s t ó w  a n g i e l s k i c h .  Rząd 
źmierya do polepszenia doli robotników. — 
W sprawie hotne rule’u obawia się Salisbury 
oiwartej woiny cfomowej.

TELEGRAMY.

W’edeń 30 cserwc:. Cesarz powraca do 
Wiednia dzisiaj wieczorem.

P a ry ż  30 czerwca. Obiega tutaj pogłoska, 
że radca tutejszego poselstwa rosyjskiego 
Ketzebue mianowany został posłem w Stut 
gardzie.

P a ry ż  30 czerwca. Stracenie Ravachola 
ma niebawam nastąpić Cały Paryż niecier­
pliwie oczekuje tej chwili.

Opawa 30 czerwca. Wczoraj n a  środę n a­
stąpiło uroczyste otwarcie Eolei lokalnej z 
Opawy dc Pronieoh.

Berno 30 czerwca. Cesarz pruez oaczył 
3 000 złr. dla miejscowych towarzystw do- 
bi iczynnych

Londyn 30 czerwoa. Parlament sbiora tnę 
duia 4 sierpiiia.

Rio Grandę 30 czerwca. Wszczęły się tu 
zabur: senia i niepokoje.

C h ris tia n  la 30 czerwca Ministerjum po­
dało się do dymisji, a tu z powodu, że usta­
wa dotycząca organizacji Konsulatów nie uzy 
skała ssnkcji. Król zastrzegł sobie pewną 
zwłokę celem rozstrzygnięcia sprawy

C ety n ia  30 czerwca. M-mster spraw za­
granicznych Vnkowicz otrzymał tytuł woje­
wody.

NADE8ŁANE.

Powieści W. hr. ŁDSill
w  małej ilości egzemplarzy pc 
z c stałe, w  pięknych w y  damach,

312 (23 ?) a mianowicie:
.Dzisiejsze małżeństwa" 1 tom 
, Jeszcze małżeństwa* 1 t.

2 3łr
2 „

„Wllma" 1 t. 2 „
„Lydia Rosjanka" 1 t  
„F*ab:a-starosta“ 2 t.

3 „
4 „

.Linoskoczka" 2 t. 89 8

. Jędrzek" J i. 1891 l'5o et.
m ogą nrsbywać t y lk o  p re n u m e ra to ro -
w ie Karjera Polskiego po wyjątkowo 
Zniżonej cenie 8 złr w. a., r,a 9 tomów 

(cena kŁięgarsEa 16 złr. 50 ci.)

I P o e z je
KAZIMIERZA TETM AJERA

znajdują się 
n a  s k ła d z ie  w  K s i ę g a r n i

GEBETHNERA I WOLFFA.



2 POT,«KT dni* 28 c*erwca'?1892 r.

O  f f r ^ u n
5 ent

Pokój

D R O B N E  O G L O S Z F I N a A .
j wykłym drak -em  po 2 ent.. tłustym druki^* o 

— Minimum onny owłosieni* 2 f> en.:.

Panienki kształcące się
w  K rakow ie, znajdą od kursu  emteszcze- 
nle z rodzicielską opieką, p rzy  nczclwej 
rodzinie. N auczycielka z patentem  udziela 
lekcyj języ k a  francuskiego, polskiego 
1 niemieckiego, również uczennica kou- 
se rw ato rjnm  ndzlela fo rtep ianu
tam że. Objaśnień udzieli Felieya Serw a- 
tow ska. Ul. K olejowa Nr. 1, d rzw i Nr. 4

805:2 2).

Lok& tó.
M i n o ^ L o n i o  sk ładające się z dwóch 
l f l lC o Z I V c t l l lD  pokoi i kuchni na  I 
p iętrze , samo w  sobie, w o tw artem  miej­
scu, p rzy  rogu ulic K arm elickiej 1 Sie­
miradzkiego je s t od 1 llpca do wy naję­
cia Wiadomość w Z akładzie św . Józefa 
d la  osieroconych chłopców 806 *-4)

zaraz 
do w ynaz meblami ie08t

jęcia , Wiadomość ul. Szew ska N. 7 III p. 

D on iesien ia  rosm aite

We Wiedniu, przedsiębiorstwo
wysyłkowe Albina Kra|ewsklego, Wiedeń, 
I. G lselstras » I, dostarcza w szystko, 
ozego kto ty łku  po trzeuaje i co w d z ia ł  
przem ysłu 1 handlu -rchodzi, po cenach 
hurtow nych. Z akupuje w prost u fab ry ­
kantów  Zamówienia za zaliczką u sku te ­
c z n ił odw rotnie pocztą lub koleją. Na 
żądanie p rzesy ła  cennik llln s tro w an y  
gratis i Iranoo. 763(18- d)

Przyjmuję na stancję stu-
H o n ł n u #  szkńł średnluh, ja k  poprze 
U O I I I U W  dnich la t .  Cena um iarkow a­
na, opieka m acierzyńska W ielopole,! 10 
I. piętro . E. B łeszyńska. 786 4-6)

Do umieszczenia zaraz:
NAUCZYCIELKA POLKA, w ychow ana w  
Paryżu, ru tynow ana, posiadającą w y ż­
sze w ykszta łcen ie , doskonale ję z y k i: 
francnzkl, niemiecki, w y tia ą  muzykę, 
rysunk i i śplev, NAU ZYCIELKA FRAN­
CUZKA ,ięzyk niemiecki i muzykę. PO t- 
KA z pC entem  nauczycielskim , doskona­
ły  francnzkl bez muzyki. POLKA z a r ­
tys tyczną  m uzyką i dobrym bardzo fran- 
cnzk.m. NAUCZYCIELI A NIEMKA z 
dzo dobrym francnzkim  1 m uzyką. W ia­
domość w  biurze Ludmiły z Gldllnsklch 
Skow rońskiej, K raków , K rupn.cza, 1. 3

___________________ 79 (3 4

Ucznia poszukuje Księ­
garnia S. A. Krzyżanow­
skiego w Krakowie.

Naitaiiszem czasopismem polskiem

IIBLIOTEKA l i r
Rocznie 120 arkuszy (około 2000 Stron) — druk czyteluy, staran­

ny — papier welinowy — format 8-ki.
P race pierwszorzędnynh autorów  — kaida dzieł; oddzielnie pagi- 

nowane, z tytułem  i spisem rzeczy — ozdobne okładki płócienne po
35 ent., z wprawieniem po 50 ent. od tomu.

Rocznik 1892 zawiera : Dzieła k-b Kalinki (2 tom ) — Hr. St. T ar­
nowskiego: Chopin i Grotrger — W Łozińskiego nowellę. Madonna Bu- 
sowiska — Słynne szkice historyczne Ma 'aulaya. po r.iz pierw-zy tłńmaczotie 
przez hr. St. Tarnowskiego — powieść Abgar-Sołtana: Z carskiej ■mperyi, — 
tegoż opowiadania p. t. Rusini, — Szumskiego Wspomnienia o 3 pułku 
nłanów.

Rocznik 1891 m ieści: koniec dzieł Krasińskiego (początek w roczniku 
1890) — nadto w komplecie: Jełowicki, Moje wspomnienia — powieść 
Czajkowskiego: Stefan Czarniecki — Pamiętniki z r. 1794 Liehockiego 
dzielą k» Ka inki (I tom).

Rocznik 1890 Dzieła Krasińskiego — d w e powieścr Rodz:ewiezńwnej: 
Ona i Szary'proch— Karwickiego, Wędrówkę nad Horyniem—Studya i szkice 
literackie, serya II. Chmielowskiego.

Rocznik 1889 następujące powieści: Gawalewicz, M ijster do wszy­
stkiego, Biedni ludzie, — Bałuckiego Mój pierwszy występ literacki — 
Naganowskiego Hessy O ’ G ready,— Rys kampanii roku 1809, — Chmie­
lowskiego Stndya i szkice literackie, serya I

ROCZniK 1888. kwartał II , I I I  i IV  zawierają w komplecie : W olzicki, 
Pamiętnik z czasów Rzeczyp. krak, — Szajnocha, Pisma tom I I . — Cuoło • 
niewski Sen w Poduoreach — p-iwieść humor Bałuckiego: Burmistrz
z Pipidówki — Wysock ego, Pam e niki z kampanii węgierskiej 1848

© OOQOOOGQnO®QQQOQOOOO&QOOO 8 O G Ł O S Z E N I E .  ©

Z dniem 1 Czerwca 1892 roku oddaliśmy naszemu O

Jeneralnemu Reprezentantowi

Panu ADOLFOWI SCHERER0W1V
^  w Krakowie,  ulica Szpi talna 1 G,

wyłączną sprzedaż dla Krakowa i okolicy ©
n a s z e g o  ^

OPORTLANI) m r o s
©  i upia-izainy Sz. naszych  odbiorców wszelkie obstalunki  
O temuż udzielić.

8  C. i k. uprz. Tow. Akcyjne dla Fabrykacyi Portland Cementu
Q  w  S z c z a k o w y .
©  O
o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o ©

Dla przyjaciół oświaty ludowej!
p o l e c a ,  s i ę

CZYTANKI DLA LUDU"

^̂ RESua!l
r

' 3

□

C zytanka I. is tr . 64) ju ż  w y sz ła  i z aw ie ra : 0 zabubonach. — Dwaj bracia 
pow iastka). — Żyw ot błog. K anegnady. — Dawne zw yczaje i obyczaje w  Polsce. -  

0 daw noścl ro ln ic tw a  — Z apalczjw ość w  gniew ie (pow iastka). — Słudka truc izna  
a szczera  p rr .w d a — Dręczenie zw ie rzą t. — 0 m od litw ie : Anioł Pański.

Cena jednego egzem plarza 15 centów Kto kupuje na raz  10 egzem plarzy, płaci 
za  egzem plarz ty lko  po 10 centów . W ysy łka  następuje ty lko  za poprzedniem nade­
słaniem naleźytości.

Do nabycia n w ydaw cy pod ad resem : Ks, M. Daiurzyński w  K rakow ie, ni. 
P ijarsks 1. 5. 684  r-’- 4 )

Dtięki doborowej treści zaliczaną bywa Nowa Biblioteka Uuiwersdua 
do najlepiej redagowanych a Domim > to najtańszych wydiwnictw polskich, 
odscęoujemy bowiem i C O 0 3 , p l o t a y  r  j  3 Z a i l £  Z 3L a c ł r .

— z  p t z e s y ł T ą ,  p o o z t o w a  f r a  1 1 ^ : 0  
z l r  4 . 6 0 ;  w Poznańsklem z dostawą frank) Marek 9 .  — w Ame­
ryce franku dolarów 18. f t©  — Półrocznie o połowęmniej. — Nabywający 
naraz wymienione tu 5 roczn ków i ła c ą  (zamiast złr 20.) tylko z łr Ib — 
ju i  Z przesyłką fran k o ,— W Poznańskiom Marek 3 0 .  — w Ameryce do 
larów ftO

Cena księgarska wyliczonych dz eł przenosi złr. 100. 
Zamawiający rocznik oprawny w płótno (kaide dzieło osobno) zechce 
nadesłaó po 5 0  ct. od każdego tomu ponad ceną preru/nerap/jną.

Za staranną ekspedycję poręczamy, 
N alazytośó  najlep iej p rzesy ła ć  przekazem  do

Księgarni Spółki Wydawniczej Polskiej
w  K r a R o w i e ,  R y n e k ,  F e ł a c  s p i s k i

: S & S i S S £ S S I S 8 I S 3 & I S S 3 r J S S S S 5 3

L U D W I K  S Z U F A
K R A W I E C  M E & K I ,

u l .  M l l t o ł a j s l s a  2 3 ,  p a r t e r
Poleca Szanownej Publiczności nowo otworzoną

PRACOWNIĘ

S U K IE E  M Ę Z K IC W .
Przyjmuje wszelkie zamówienia, tak miejscowe jak i za­
miejscowe, wchodzące w zakres sztuki krawieckiej po  

nador n izk ich  cenach .
Mając wieloletnią praktykę kroju z pierwszorzędnych 

firm krakowskich i wiedeńskich, ma nadzieję, że wszela­
kim wymaganiom, nawet najwybredniejszym zadość uczyni

§

:s s s s i s s s s i s s i

ZAKŁAD
.-rzeźbiarski i kamieniarski 

Jana Tombińskfego
artysty-rzeżbiana,

pneules- my został z ul. św Marks do 
przecznicy między fabryką cygar a halny­
mi młynami, do doiiw własnego, i poleca 
się Smn P: T. PP. Kierującym ws .elkiemi 
I.ndowlami. Z kład przyjmuje zamówieni) 
i wykonywa wszelkie ornamentacje i robo­
ty artystyczno-rzeźbi i rŁ ie  w marmurze, 
kamieniu, gipsie, drzewie itp. do domów, 
kościołów i mieszkań prywatnych pa cenach 
aajumlarkowańszyoh 36) (34 -60)

Wbzech nank lekarskich

Dr Edmund Puchacki
o r d y n u j e  

jak dawniej od godziny 2-giej 
do 4 popołudnia.

U l .  S ł a w k o w s k a ,  U  2 4 .
Parte* 20 o

RESTAURACJA

O r l i ń s k i e g o

Obiad za 1 złr. .71-300)
C zwartek dniu 30-tjn czerwca.

g. f Zupa szczawiowa.
1 Rosół.

m

Pasztet zimny.
Sandacz z susem la Lir. 
Szt. mięsa z irłahikami.

sj I Zrazy z kaszą.
^  -j Cielęca z groszkiem. 
Ł I Kurczę ii la marengo.

I3  | Pierogi z borówLami. 
2  1 Ralarelka.

Ogniotrwałe ielazne 
K A S E T Y

9zrubowaniein, oraz nowe 
używane ogniotrwałe

K A S Y
i

prasy do kopjowania
najtańsze u

S. B E R G E R  A
Wien, Braunerstrasse 10.
Katalogi darm o i opła tn ie.

Poszukuje się kupna 0157(2-3)

kamienicy
nowej z ogródkiem, dobrze sbudo 1 anej, w 
zdrowem poł łru iu  w pobliżu plaDt w - r a  
kowie, dobrze się rnntnjącej, w wartości 
30 do 40 trsiecy- Zgł>»z u:a pod adresem : 
K. W w Admlnlstr. „Kurjera Polskiego",

B e z  E t  l a g " i ! 
NAJWIĘKSZY WYBÓR!

fortepianów pianinzbsharmonij
W SKŁADZIE FORTEPIANÓW

M A  Gallus KORDECKIEGO
w  K r a k o w i e ,

ulica św Anny, (hotel Yictorja). 

S p rzedaż. Z am iana . W ynajem . Ceny b ez k o n k u re n c y jn e .

Przy odpowiedniej gwarancji daję ka 
— żdemu na raty. Przy cenach sprzedaży ne, 
H rety dolicza się odpowiedni, procent, gdyż 

każdy rozsądny i uczciwy zrozumie tego 
legalną potrzebę. “M  i<ó.m 3? 
B E Z  E L  A G I !

M. Beyer i  Spółka
S t r ą k ó w ,  S u k i e n n i c e ,  N r .  1 9  - 1 3  1 4 ,

naprzeciw  kuścioła N. P. Marji. 669 7-?)
F A B R  Y  C  Z  y  S K Ł A D

P Ł Ó G I E N  i  B I E L I Z N Y
gotowej mązkie’, damskiej i dziecinnej, oraz bielizny stoljwej

białej i kolorowej.
O ł i u s t i e l Ł  białych i kolorowych z fabryk krajowych

i zagranicznych.
G ł ó w n y  s k ł a a  t o l e i i z n y  n o r ­
m a l n e j  trykotowej Pruf. Dra Gustawa Jaegera i wszel­

kich wyrobów trykotowych w jedwabiu, weMe i bawełnie. 
P o ń c z o c h  damskich i dziecinycb i skarpetek męzkioh 
2\T &b s e z o n  l e t n i  otrzymali wielki wybór 

b l u z e k  satynowych, wełnianych i jedwabnych 
P a r a s o l k i  damskie od słońca oraz parasole od de­

szczu, od najtańszych do najelegantszych.
Całe wyprawy ślubne są gotowe na składzie.

Zamówienia zamiejscowe uskutecznia się odwrotną pocztą.

I S J a j n o w s z a  p o w i e ś ć
W. hr. ŁOSIA

z serji , ŚW IA T I FINANSE" w  d w óch  tom ach  p. t.

Zięciowie domu „ M n  & Cie“
wyszła z druku i znajduje się wszystkich księgarniach. Skład 
główny w księgarni S- A Krzyżanowa* eg i (Kynek). Cena zł 2 40.

T y j  T  u  X  r

Kurs walut 
i papierów wartościowych.

p ła c ą  1 ż ą d a ją  

z łr .  c t .z łr .  c t
I—

Krdkou\ ania 29 eserwm  

W aluty
R u b le  ro sy js k ie  p a p ie ro w e  za  1 0 0 ...................
M arki n ie m ie c k ie  za  1 0 0 ..........................................
20to f r a n k ó w k a ............................................................
D u k a ty  c e s a r s k i e ........................................................
R u b le  s r e b r n e .......................................... ....

Papiery wartościowe.
LU ty z a s ta w n e

za  100 złr. im . w a r t.  o p ró cz  k u p o n u  b ież . 

*Va%  L aty  z a s ta w , g a l. b a n k u  h ip ......................

5 % ........................................................ .........................
5P/„ „ . . .  .7. i n .  p rem .
4 %  l is ty  z a s t  g a l. to w . k re d . z iem s. o ieo k r.

4 %  ,  ,  ,  .  ,  41 I. .
K f i ............................................   1. .

4*/a% .  .  .  .  .  .  • • • •
4V-jn/« L»ty z a s ta w n e  g a l.  b a n k u  k ra jó w . . . 
GP/0 lis ty  z a k ła d u  k red . z ie tn s k . w lik w id . . 
5P/0 l is ty  z a s t .  tow . k re d . z ie m sk . K ró l. P o lsk . 

S e r .  V. za  100 r u b l i  im . w a r t. ,  o p ró cz  
k u p o u u  b ież . w ru b la c h  i k o p ......................

Obligacje
(za  100 z lr .  im . w a r t.  p ró c z  k u p o n u  b ież .)  

5P/0 G a lic y jsk ie  o b lig a c je  in d e m n iz a c y ju e  . . 
4 %  * * p r o p in a iy ju e  . . .
5 %  O b lig . k o m u n . g a l. b a n k u  k ra j .  I . e m . .

5P/a . . . .  U - .  •
4 %  O b l.g  p o ty c z k i  k ra jo w e j g a l .......................

F/,% .  . . . ............
a»o . - - " .............
4 %  L i . t y  l ik w id a c y jn e  K ró le s tw a  p o ls k ie ­

go  za  100 ru b li  im ie n n e j  w a r to śc i o p ró cz  
k u p o n u  b ież ą c e g o  w  ru b la c h  i k o p . . .

Akcje
(za  s z tu k ę  o p ró cz  k u p o n u  b ież ą c e g o ). 

A kcyo g a lic y js k ie g o  b a n k u  h ip o te c z n eg o  . .
.  k o le i K a ro la  L u d w ik a ................................
, „ Lwowsko-Czorniowieckiej . . .

Losy.
L o sy  m ia s ta  K r a k o w a ..............................................

,  „ S t a n i s ł a w o w a .................................
„ c z erw o n eg o  k rzy ż a  a u s t r .............................
,  .  „ -w ę g ie rsk ie  . . . .
,  „ „ w ł o s k i e ...................
„ w ęg . b u d o w y  tu m u  (B azy lik a) . . . .

tli) — 
58 20 

9 45 
5 55 
130

98 20 
100 80 
107 40
96 25 
94 75 
94 40
99 20 
98 30

100 50

10150

104 50 
93 60 

100 —  

100 50 
91 40 
97 60 

104 —

97 50

1 2 1  —
58 60 

9 55 
5 65 
1 40

99 — 
101 50 
1 0 8 -
97 — 
95 50 
95 —

100 —  

99 -
101 50

102 50

105 50 
94 60 

101 — 
101 50 
9210 
98 40

99 —

336 — 340 —
213 — 216 —
242 - 2 4 4 -

22 50 23 50
29 — ---
17 50 16 20
11 75 12 50
12 50 13 50
6 60 7 20

Cennik lw ow skiej Izby handlow ej.
Lwów, dnia 24 czerwca

A kcye  g a lic . b a n k u  h ip o ł i * c z n e g n .......................|
5% listy banku hipotecznego.....................I
TĄ,, ,  ,  V. 10%  p re m ią  ■

|
4 y ,7 „  lis ly  gnlin . b a n k u  k r a j .................................

u h s ly  gul. tu w arz . k re d y t ,  z ie m sk . t l  I. 

4 ' / , % /  .  w -  •
w « W T, óG 1. .

tii il . o b lig a c je  m d e n m i /u c y jn e ............................
( ia l. o b lig a c je  p r o j i i n a c y j n e .................................
4 1 „ o b lig a c je  pużyc/.k i k ra jo w e j g a l. . . .

Kurs g iełd y  w arsz aw sk ie j.
Warszawa, dnia 24 czerwca

5(l-u l is ty  z a s l .  tow . k re d . s e r .  I . . - . . .
V ; *  i  r  ,  n  „ II do  V . . .
4"/,, n likw idacyjni.* K ró le s tw a  P o ls k ie g o  .
5°/0 z a s t .  m ia s ta  W a rsz a w y  s e r .  1 .

^/u . . ■ V

Kurs g iełd y  w iedeń skie j.
W iedeń, dnia 24 czerwca 

Renty.
4~; i..0'© renta papierowa...........................
4J tó % ,  n  s r e b r n a  ..............................................
4 %  „ z ło ta  a u s tr ja c k u  ............................
•r,"/o w p a [iie ro w a  u u s i r p i c k a ....................
4 %  w z ło ta  w ę g ie r s k a .................................
5P/0 m p a p ie ro w a  w ę g i e r s k a ....................

Obligacje.
"Cę o b lig a c jo  in d e n m iz a c y jn e  g a lic y jsk ie  .
4C , ,  .  w ę g ie rsk ie  .
t l/.°/0 obligacje po/jozki k ra j. galic.................

4% ; .  - ...............
Listy zastawne.

3 %  L is ty  d łu żn e  p re m . a u s tr .  to w . k re d . 1880

3 %  -  lb su
a0/^ .lis ty  z a s t .  g a l. b a n k u  łiip . 7. 10% p rem .
4 '/= % ,,  .  ,  ,  . . . . . . .
f>% lis ty  z ak l. k r e d ,  z iem . w K rak . w liku-. 
4%  lis ty  z a s t .  g a l. tow . k re d . z ie m sk . 41 i. .

4 ł « W l ........................................................................
1% .  . . . .  , 5 0 1 . .
4l/.j°/o l is ty  z a s t. ga!. b a n k u  k ra jo w e g o  . . 
4V.i°.’u w w a u s tro -w ę g .  b a n k u  . . . .
4°/ o w » " w • • ■ •
4 %  l is ty  d łu żn e  p rem . w ęg . b a n k u  h ip . . .

plącą 
zlr. ct.

335 — 
lui -  
107 50 
9S 25
98 50 
!)6 8<)
99 40 
94 70

104 40 
94 -  
97 60

ru b .  k.

95 45 
99 15 

113 30 
100 75 
U l .10 
100 60

104 25 
94 40 
9 8 -  
91 50

111 20
109 50 
107 50
98 30 

101 25
95 —
99 50

98 50 
101 -

99 70 
123 —

ż ą d a ją  

z łr . c t.

340 — 
101 70 
lOS 20 
9S 95 
Od 20
97 50 

!()() 10
95 40 

105 H) 
94 70
98 30

r u b .  k

102 75 
102 25, 
99 -  

102.35 
101 75

z łr .  c t.

95 05 
95 35 

113 55 
100 95 
I I 1 30 
100 80

105 25 
95 40 
98 50 
92 40

112  -  

110-  

10810
98 80 

102 25
95 25 

100 -

94 75
99 — 

101 50 
100 20 
123 50

Al

Priorytety.
4 %  y. M y l ł ty  kc l.u  p i.łn . ló uąly iiunda  . . 
4" „ „ .  K oszyce  lh ig m iiiu  . . .
■pe, ,  ,  Lw uw .-C z‘e r n . o p o d a l.  .
4" „ .  u ieo p o d .

,  p o łu d n io w e j .......................
47,, ^ w w ę g ie rs k o -g a lic y js k ie j  .

Akcje.
i in g lo -a u s lr .  b a n k u  . . . . .  120 złr. 
w iw duńsk. b a n k u  zwisr/.kow. 100 „
a u s t r .  z a k ła d u  k re t ly l.  z iem  ftO
a u s tr .  zak . k r  d la  Inm d. i nrzm. HU) n 
w ęg . h a u  ku  k rsu ly to w eg o  . . 200 „ 
g a lic .  b a n k u  h ip o liu -zn cg o  . 200 n 
a u s t r .  b a n k u  d la  k ra jó w  km*. 200 „
a iis tro -w ę g .  b a n k  ................... 000 „
11 n i u u l i a i i k i i ................................ 200  „

e  kului A l b r e c h t a ............................200 *
A l IV ,Ida................................200 .
p ó łn o c  u e j K en jy  na  m la lor,0 „ 
K aro la  L u d w ik a  . . . 2 |0  „ 
K oszyce H ugiim iii . . 200 „ 
L w ow sk ti-L zeriiio tY ieek . 200 n 
p a ó s tw tłw e j 2 1N) „
p o ł u d n i o w e j .......................200 „
wę g  i i ■ rsk  4. ■ g; 11 i cy j k i oj . 2lH ,  
\v,t*g. p ó łll .-w s tilin d iiie j 200 „

je g ó rn ic z e  A lp in e  M onhin  . . .  0 ^  w
tu re c k ie g o  ł o w arz. ly tu n io w . . 21K) Ir.

A kr-i

Akcji

Lo sy.
L o sy  p a ń s tw o w e  z  r .  1854 p o  250 złr. . . . 1 40 50

18G0 „ 5i)0 „ . . . 141-80
n „ ihgo „ mn „ . . . 131 —

1804 n 100 * . . . 182 25
w ęg. p re m . z  r . 1870 * 100 „ . . . 142 -

7) re g u ł .  C i s y ......................................... 135 25
m a u d r .  re g u ł. D u n a j u ................................ 121 50
„ m ia s ta  W ied n ia  7. r .  1874 - ................... 159 25

s e rb s k ie  100 fra n k u  w e ................................ 38 75
41 90

w ęg  b u d o w y  tu m u  (B azy lik a ) . . . . 6 70
k re d y to w e  z r . 1858 ..................................... 188 50
m ia s ta  K r a k o w a .............................................. 23 25
c z e rw o n eg o  k rzy ż a  a u s tr ja c k ie  . . . 17 60

B „ « w ę g ie rs k ie  . . . . 12 -

m m ia s ta  S t a n i s ł a w o w a ................................
t fu  «JLf
30 -

W aluty.
D u k a ty  c e s a r s k i e ....................................................... 5 67
20 fr a u k ó w k i ................................................................. 9 49
Kn ni ’  s / t e r  lin g i a n g i e l s k i e ....................... 11 92
M ark n i e m i e c k i e ....................................................... 58 52

i 119 75

płacą 
z łr . c t.

%)
94 50 
84 70 
93 80 

147 50 
93 80

154 25 
116 25 
388 gP 
3 Ki 5(‘ 
358 50 
338 
223 — 
997 -  
247 25 
91 50 

200 50 
SOKĆd- 

214 — 
£3.1 50 
241 - -  
303 60 
101 —  

200 -  

197 *- 
69 — 

180 —

żądają 
z lr . c t,

100 — 
05f)0 
sr> r>o
04 80 

140 50 
04 60

155 
116 60 
390 — 
317 -  
359 2*

225 50 
1000 - 
•148 25

S" — 
201 -  

29:10 -  
21450 
182 50 
242 50 
303 40 
101 75 
200 25 
197 60 
69 50 

ISO 50

141 50
142 20 
152 —  
183 25
143 — 
136 25 
122 50 
159 75
39 25 
42 40 

7 — 
189 50 
23 90 
18 — 
12 25 
25 -  
32 -

5 69 
J )  50 
11 90 
58 57 

120 —

C. k. austr jack ie  koleje państwowe.

W Y C IĄ G  Z R O Z K Ł A D U  JA Z D Y
w a ż n y  0 1 I I  m a j a  1*. (C zas ś rn d k o w u -e u ru p e js k ii.

Odjazd z Krakowa lub z Podgórza.

7 0‘{ ra n o  z K rokow a (
7 11 * zPodg.-Pł.j

H-ik) ran
»■») w

> z K rakow a 
z P o d g .-1 'l

™j10 ;!0 p op . z K rak ó w  
In -tu  „ /  I"m ig.-H i. ^

'.)• ił(l w iecz. z K rak o w a ( 
•) i>H „ Z P o . l . - P ł . \

10 -r.r, Itoc. z K rakow a 
11 Oó „ z P ta lg  -14.

f r p u p .  
G(Hl „

KTO ra n o  
D(C. ,
!) nu „ 
0-10 „
7 05 w iec: 
7 ao „
1-25 „
7 *:: 1
1 ii) rano 
|.V» n
filK) „
r.iuj „
2  ir. p op .
a*:j» „
2-:n „ 
2-40 a
r. rńi pop. 
GUa „ 
li' I I „ 
Kąin ra n o  
8- IB „
8-Ul .

dO PodwOłOCzySk m a  ju iL u ze riie  w R zeszo w ie  
do  J a s ia  i i\o w eg o  Z ag o rza , a w P rz e m y ­
ś lu  d o  C liy ro w a  i N o w eg o  Z a g ó rza . (pOSp.) 

do Lw o w a m a  p o łąc z e ń , w T a rn o w ie  d o  S tró ż  
i N. Z a g ó rza , w  D ęb icy  d o  R o zw ad o w a  1 
N atlb rzezią . O d c z e rw ca  d o  IB w rz e śn ia  
m a  tak ż e  p o łącz , d u  O rło w a  p rze z  T a rn ó w  
i b ez  z m ia n y  w ag o n , d o  M szany d o ln e j (R a b ­
ki, Z a k o p a n e g o ) p rze z  P o d g .-P lu s z , (o s o b .j  

do Podwołoczysk m a  p o łą c z e n ie  w  T a rn o w ie  
d o  O rło w a  1 K o szy c , w R zeszo w ie  d o  Ja s ła  
1 N. ZugYirzu, w P rz e m y ś lu  d o  C hyrow łi. 
.S try ja  i S la n is ła w o w a . (oso b .)

do S u c z a w y  p rze z  Lwów m a p o łączen iu  w 
R zeszo w ie  d o  J a s ł a  i Z ag ó rzu . (pOSp.)

do P o d w o ło czy sk  m a p o łącz , w D idncy «!<» R o­
zw adów  ii 1 Nadlir.4tf7.ia, w J a ro s ła w iu  d o  Raw y 
ru s k ie j ,  S o k a la  ) Ib -ł/ca , w P rz e m y ś lu  d«» 
L liy ro w a , S la n is ła w o w a  i S t ry ja .  0.1 l lip c a  
<lt> MJ s ie rp ,  m a w T arn o w u - p .iłąnz. »lo O r ło ­
wa. (o so b  ) 

do T a rn o w a  nia  p o łąc z e n ie  w P o d g ó rz u -P ła -  
szAiwie ilo  Żyw . ii (OSOb.)

do W ieliczki (m ie sz .)

do H u s ia ty n a  p rzez  S u c h ą ,  N ow y > .n z ,  N 
Z.agórz, m a  [lołiic.zenie w k ą h r u i j i  d o  W a ­
llow ie  i B ie laka , w S u c h y  do  Ż yw ca  1 / .w a r  
d o n  ni, w N. S ączu  d o  O rłow u 1 K oszyc, 
w Z a g ó rza n a c h  d o  U o rlic , (m ie sz .)

do Chyr o w a  p rzez  S u c h ą , Now y S ącz , N. Z a ­
gó rz , m a p o łączen iu  w k a lw a rj i  d o  W ad o ­
w ic. w Z a g ó rza n a c h  d o  G o rlic , w J a s ie  do  
Rzos/.ow n. (m ie sz .)

Z K rak o w a /
Z P n d g . P ł .I  
z K rakow a \  
z P o d g .-P ł . /

/K r a k o w a  |  
ze Z w ie rz . |  
z P n d g . - P ł . l  

z P o d .p r / .s l  I

z .z  K rak o w a  t  
ze Z w ie rz . |  
z P o d g .- l ’ł.S 

z P o d .p r / s l  {  

z K rak o w a 
ze Z w ie rz  
P o d g .-P ł .
P o d g .p rz s l  
/K ra k o w a  
ze Z w ierz , 
z P o d g .-P ł  
P 0 t lg .p r 7.Ht.
/K r a k o w a  |
Z P o d g .-P ł .  ! do Ż yw ca  (o so b .)  
zP o d . p r z s l . /
7. K rak o w a  (  
z P o d g .-P ł .  ]
P o d . p rz s t .  (

do O św ięc im a (m ie s z .)

do C habów ki (Z a k o p an e g o ) , B abki 
d o ln e j .  K u rsu je  ty lk o  od  25 czerw  
w rz e śn ia , (p o sp ie sz n y )

M szany

Przyjazd do Krakowa lub Podgórza.

i.-Sijf-w. j
K raków  \

z P o d w o ło czy sk  m a  p o łąc z e n ie  w P iz  -m 
ml N. Z a g ó rz a , w R zeszo w ie  o d  \t
T a rn o w ie  od  i l ip c a  d o  d l s ie rp n i . ' /  Ko 
s /y c  i O rło w a , (o so b .)

iu

,11  t
ri»U

P ó . lg - P ł .  
K raków J z S u czaw y  p rzez  Lwów. (p o sp .)  

ze  L w ow a m a  p o łą c z e n ie  w  P rze{ze  L w ow a m a  p i» łączenie  \> P rz e m y lin  r*<l 
N. Z a g ó r /a ,  w R/.i-s/t*wie o d  Ja s ł t t .  t\ D ę­
bicy  m l R o zw a.lo w a 1 N adbrzu^ia . w T a r n o ­
w ie  o d  O rło w a  i M szany d o ln e j, ( o s o b )

(  Z P o d w o ło czy sk  m a  p o łącz . W P r/.e n n  >lu od
r-.Aj-I-I | i> . Z^órża. w f4,6-

S«>() K 1-1 kit u- A goizu-1  laszo w ie  ud * 1  c z erw ca  dl) I.. w rze-
I s n ia  7. M szany  d o ln e j .  K ubk i, G h ah o w k i r /.a -
\  k o p a n e g o ) b ez  z m ia n y  w a g o n ó w , (o so b .)  

z P o d w o ło czy sk  m a p o łącz , w P rz e m y ś lu  od 
l lu s ia ty n a ,  S la n is ła \v o v fa . S i n  ja p rzez  1 ’l if  - 
rów , w J a ro s ła w iu  od  B e łż c a . S o k a l.< 1 R a ­
wy ru sk ie j,  w R zeszo w ie  od  J a s ła ,  w D .-hicy 
o d  R o zw ad o w a i N a d h rz e z ia , w T a rn o w ie  
od  K o szy c , O rło w a  i N. Z ag ó rza , (p o sp  ) 

S T I  r a m . P o d g .-P ł .  \  1 T a rn o w a  n ia  w P o d g o rz u -P ła sz o w ie  p o lą-
K-.V» K rak ó w  \  c/.uiiiu m l Ż y w ca , (o so b .)
7 Ns r-uio 1 'i 1 d '* l ’ł f  z W ie lic z k i m a  p o łącz , w R ierza tm w ie  d i- l .w o -
N IN „ K rak ó w  |

7 <K’> wiec/.. P u d g .-P ł .  (  z. W ie lic z k i m a p o łącz , w P o d g ó rz u -P ła -K o w ie
7 15 „ K rak ó w  \  d o  b u c h y ,  N. S ą c z a  i N. Z a g ó rza  (m ie s z .)

U .‘! t  w im 
!)-4"J n

ty P o d g .-P ł .  
K ruków

rzaim w iw '
w a. a  w  P o iig iirz u -P ła sz iiw ie  d o  M-z-.my 
d o ln e j od  25 c z erw ca  d o  15 w r /e s  (m ie sz .)

, P )ra tm  P n d g . p rzsl 
iH i „ P o d g .-P ł .

Z w

z H u s ia ty n a  (»r/. 
No
Rz

r. O by ró w . Now y Z ag ó rz, 
h a ,  m a p o łącz  w J a ś le  od 

' '  “  ’ w N.
•J 1

Now y Sajtz,
/o w a , w Z a g ó rza n a c h  /. G o ili'> Tjtł . Zwierzyn. |  ̂ r.  " • I >;iczii z D rło w a 1 h u '7 \ c  w ttzasic  01

' -  r a  i  b p . a do  BI s ie rp n ia ,  (m ie sz  )

*n.lg. p rz s l .  (
'm ig . P ł. I

iip P,

ł-15
Z. w ie rzy n . 
K rakó  '

z H u s ia ty n a  p rz e /  SI r y j .  N. / .a g o r / ,  N. S ącz , 
S u c h ą , m a  p o łącz , w J a ś le  od  R zc ^ /o w a . 
w Z a g ó rza n a c h  /. G o rlic , w N. S ą c z u  z O r ­
ło w a. w .Suchy od  Z w a rd o n ia  i Ż yw ca  . w 
K alw arji ud  B ieU k a  i W adow ic, (m ie sz .) .

HV12 ra n o  Pod p rz s l.  
1 IIIS  . Po. Ig. PI.
10-22 „ Z w ie rzy n .
R»:l7 * K raków  
S 5d w ie rz . IK u l.p rzsl. 
s : , u  ,  P o d g .-P ł .
‘107 „ Z w ie rzy n .
!)22  .  K raków

, P ,u lg . p rz s t .  | 
P o d g .-P ł .  
K raków  J

si' 1 i r
s-:a»
S-55

z Ośw ięcim a (m iesz .)

z Żyw ca m a w K a lw arji p o łąc z e n ie  z W a­
d o w ic a m i. (o so b  )

7 T1N w iecz. P o d . p r / s  Li z M szany d o ln e j ,  C h ab ó w k i (Zak m|, 
fS Ot .  P n d g - P I  ; R a b k i ,  k u r s u je  ty lk o  od  25 czerw .
SilO K rak u w i

Ki
(o so b .)

R ozk ład  ja z d y  w fo rm a cie  H łeszonkow ym  po 10 t l  n a b y ć  
m o żn a  n a  w sz y s tk ic h  s ta c ja c h  ko lei i u k o n d u k to ró w .

K O L E J  
Odchudzą z Krakowa.

5 4 0  ran o  do  B ie lsk a , Ż y w ca , C ie szy n a , B e rn a . W ro c ław ia , W a r ­
sz aw y , W ie d n ia  (o so b .).

6  40 r a n o  d o  B ie lsk a , Ż y w ca , C ie szy n a , B e rn a , W ro c ła w ia , W ie­
d n ia  (p o sp .)

9*25 r a n o  d o  B ie lsk a , Ż y w ca . C ie szy n a , B e rn a , W ro cław ia, W a r­
sz aw y , t W ie d n ia  (o so b .).

3*05 p o p o ł. d o  B ie ls k a ,  Ż y w c a . W a d o w ic , C ie sz y n a , W ie d n ia  
(o so b .) .

GOS p o p o ł.  d o  O św ięc im a. G liw ic, W a rsz a w y  (o so b .) .
10 — w iecz. d o  B ern u , W ro c ła w ia , W ie d n ia  (p o sp .) .

p o ł n o c n a .
Przychodzą do Krakowa.

6*45 ra n o  z B e rn a  1 W ie d n ia  (p o sp .) .
7*33 ra n o  z W arszaw y  (o so b .).
9*14 r a n o  z B ie lsk a , Ż y w ca , W a d o w ic , C ie szy n a , B e rn a , W ro c ła ­

w ia , .W ie d n ia  (o so b .) .
5*— p o p o ł. 1.  B ie lsk a , Ż y w ca , C ie szy n a , B e rn a . W a rsz a w y , W ro c ła ­

w ia  (o so b .) .
8*45 w iecz. z G ra n ic y . B ie lsk a , Ż y w ca , W ad o w ic , C ieszy n a . B e rn a , 

W ie d n ia  (p o sp .j.
10*08 w iecz. z G ra n ic y , B ie lsk a , Ż v w ca , W ad o w ic , C ie szy n a , B e rn a , 

W ie d n ia , W ro c ław ia , (o so b .) .

Kantor w i i a i ł  lilii c. t  nprz. Kaniu K r a k o w i e ,  l t y n e K  1. 3 0 .  klecenia
z prowincji uskutecznia sią odwrotną pocztą bez do­

liczenia prowizji.

W s z e l k i e  p a p i e r y  w a r t o ś c i o w e ,  bankno­
ty zagraniczne i monety kupuje i sprzedaje pod na)- 

korzystniejszemi warunkami

Wydawca, naczelny i odpowiedzialny redaktor: Dr. Józef Orłowski. Druk. Wł. L  Anozyca Spółki, pod zarz. Jana Badowskiego.


